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Jeżeli ten cios w yw oła  tę po- ...„Dla starożytnych criot znaczyli ryle, 
. j  , co dzielność;  dla nas oznacza  ona jeszc ze
żądaną odmianę, w tedy w k ro czy  ponadto conajmniej  godz i wość .  W zakres ie
my na drogę, która p .ow adzi do naszej  świ ad om oś c i  moreinej  nie chc emy

* j  v , prowadzić  podwojne]  bucnalterji ,  jednej  dla
Odrodzenia państwa. życia prywatnego,  drugiej dla publ icznego.

Stamstaw P.gańsh,.
jakichkolwiek w z g l ę d ó w ”.

ARTUR GÓRSKI.
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M B O D Z l
IVa starcie życia stajemy młodzi, silni i zdrowi,
Stoperem nam krwistego serca uderzenia,
Każdą zaporę ■kłamać, przeszkodę wziąć golozvi,
Nie znający oporu —  pędzimy bez wytchnienia.

Niema tu próżnych ivahań i niema próżnych słow, 
B-.eżnta każdego toku. przed nami rozciągnięta,
14 alczymy o sekundę efebów zwarty huf,
Byle dostrzec gdzie taśma celu rozwinięta.

Nas nic łudzić zdobyczą łatwego zwycięstwa 
Lub irsk/ch gróźb 1 intryg zastawiać. na nay sieć,
Bo kto uległ sł bości godzien jest przekleństwa; 
mekk ■oę wala przy drodze —  bez pożytku śmieć!

Nie boimy się na życiowej szachownicySmata!
Nie znamy kompromisów, my —  szampjoni świata!
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